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Profesor Ficcartf
Na balonie

leci do słratosfery
niemieckim

Bajeczne zarobki belgijskiego uczonego
D on os iliśm y  ju ż  n ie jed n o k ro t­

n ie  o zam ia rze  p ro f.  P ic ca rd a  
od b yc ia  lotu  do s tra to s fe ry  na ba ­
lon ie  p o lsk ie j k on stru k c ji, zbudo­
w an ym  w  zak ładach  ba lon ow ych  
w  Jab łon n ie , W  tym  celu  p ro f. 
P ic ca rd  p rzyb y ł do P o la k i i odbył 
s ze reg  k o n fe re n c y j z k ie ro w n ik a ­
m i zak ładów  b a lon ow ych  w  Ja ­
b łon n ie , p odczas  k tó ry ch  w y b ra ­
no ro d za j tkan in y , z k tó re j m ia ł 
b yć  ba lon  zbu dow any

Tymczasem, ca ła  sp raw a  rozb i­
ła nię o brak  p ien ięd zy , k tó re  po­
trzebne były p ro feso ro w i na s f i ­
nan sow an ie  lo tu . O becn ie  nadch o­
dzą wiadomości z  B ru kse li, że 
prof Piccard o trzy m a ł ponętną 
propozycję fa b ry k i a s p iry n j Be- 
yera- która zd ecyd ow a ła  s ię  f i ­
n a n sow ać  lo t  s tra to s fe ry c zn y , za ­
jąć s ię  organizacją te g o  lotu, 
wzam an za rek la m ę  sw o ich  w y ­
robów. .R ea lizac ja  lo tu  do s tra lo - 
a fe ry  za sp ak a ja  n ie ty lk o  am 
b ic je  nauKowe p ro feso ra , lecz 
przyniesie mu p o w a żn y  zysk 
w sumde około  1.500.000 fra n k ów . 
Ten m om en t za w a ży ł z a a je  się 
n a jb a rd z ie j n a  s za li w y rz ec zen ia  
a ię  proiektu lo tu  na b a lon ie  p o l­
sk ie j k on stru k c ’ i i  p rz y ję c ie  p ro ­
p o zy c ji n iem  eclciej. L o l ma się 
od b yć  w  roku 1937-ym.

Jay  s łych ać, p ro f .  P ic ca rd  o t r z y  
m ał ró w n ie ż  k on kre tn ą  propozy­
c ję  sfkranBowtm ra lo tu  ze  s tron y

R os jj S ow ieck ie j, k tó ra  daw ała  
n ie g o rs ze  w a ru n k i od n iem ieck ie j 
ftr ifly  B a je r ,  p ro fe s o r  jed n ak  nie 
chc ał z g o a z ić  s ię  na p ropagan dę 
s o w ieck ie j aeron au tyk i i p rop ozy ­
c ję  tę  od rzu c ił.

Sumy, k tó re  o s ią gn ie  p ro f. P ic -  
card  z  lotu  s tra to s fe ry c zn eg o  okła 
dać t ię  będą z dochodów  ze w s tę ­
pu p u b lic zn ośc i na lo tn isko  ze 
sp rzed aży  rep o rta ży  k ilku  kon­
cernom  am erykańsk im , o ra z  rep o r  
ta ży  ra d jo w ych , zakontraktowm -

eu-nych  prs.ee jedną z ro zg ło śn i 
roD ejskich .

C zy  re z y g n a c ja  p ro f. P ic ca rd a  
z lo tu  do s tra to s fe ry  na poisk im  
b a lon ie  ozn acza  zupełną re z y g n a ­
c ję  z te j im p rezy  w  P o ls c e ?  S a dz i­
m y, że  n ie i że  zn a jd z ie  s ię  uczo­
ny Dolski, k tó ry  dokona lotu  te g o  
n ie  z  m n ie jszem  pośw-ięceniem, 
m a jąc  w y ią c zn ie  na celu  zadan ie  
naukow e z w y łą c zen iem  s tron y  re ­
k lam ow e j, na k tó re j, ok azu je  się, 
m ożna za rob ić  dużo p ien ięd zy

Przegląd prasy
G R O Ź N Y  M O M E N T

„W a rs za w sk i D z ien n ik  N a ro d o ­
w y "  o m a w ia ją c  k ry ty c zn ie  uchw a 
iy  R a d y  N a c ze ln e j P P S ., s z c ze gó l­
n ie os tro  k ry tyk u je  so c ja lis tó w  za 
ich w sp ó łd z ia ła n ie  z e lem en tam i 
w ro g iem i n a ro do w i po lsk iem u, a 
p rzedew  szystk iem  z kom un istam i, 
z k tórem i u trzym a n y  „p a k t n iea ­
g r e s j i "  je s t  c ich ym  so ju szem  i rze  
c zyw is tem  poparc iem , K om u n iśc i 
w p ra w d z ie  n ie  u czes tn iczą  w  Dol­
skim  „ fr o n c ie  ludow -ym ", a le są 
p rzez  n iego  ż y c z liw ie  to le ro w a n i.

. Nadciaga na Polskę obca rawał- 
nica. która pod płaszczykiem  w y ­
świechtanego frazesu demokratycz­
nego k ry je  cafe swoje polityczne bar 
barzyństwo, cały swój niepolski cha­

rakter, żydowskie kierowi ’otwo i 
zuchwałą komunistyczną rękę Gd 
żydowskiego „Bundu" po prze- i J- 
sidch socjalistów do PPS. i radykal­
nych ludowców tw orzy się Dparcie 
dia przyszłego rządu polskiego i 
jego rzekomo polskiej polityki. W  
tej arce N oego znajdują się wszyst­
kie okazy i próbki prądów wrogich 
naszej tradycji narodowemu i kato­
lickiemu charakterowi naszego spo­
łeczeństwa. W szystko _ to zabiega, 
konspiruje, zm awia sie i zam ierza 
„wyprowadzić kra. ze ślepej u licy", 
jj od przewodem PPS., która po­
parłszy przewrót m ajowy, ponosi 
wszak odoow .edrialnosć za wszystkie 
jego nasfęnstwa".

Czem  b y łoby  d la  P o lsk i, zw y c ię ­
s tw o n aszego  „ fr o n tu  ludow egc \  
p op rzed za ją ce  t r iu m f kom uniz-

Nowy dekret p. Prezydenta R. P.
Organizacjo najayższyeli e i t ó  w ^ K o w y c i i

Nowe uprawnienia Generalnego Inspektora Sił Zbrujnych
W e  w c zo ra js zy m  D zien n iku  

U s ta w  ukaza ł s ię  dekret P  P r e z y ­
denta R  P  x dn. 9 m a ja  o sp raw o 
w an iu  zw ie rzc h n ic tw a  nad s iłam i 
zb ro jnem i i o r g a n iz a c ji n a cze l­
nych w ła d z  w o jsk o w ych  w  czas ie  
pokoju .

A r t .  1 dekretu  p o fa n sa w ia , iż  
zw ie rzch n ic tw o  nad s iłam i zb ro j­
nem i sp ra w u je  w  czas ie  pokoju  
P re zyd en t R  P . p rz e z  G en era ln e ­
go In sp ek to ra  S il Z b ro jn ych  i m i­
n is tra  Spr aw  W o jsk o w ych  

A r t .  2 p ostan aw ia , iż  w  spra-

W yjazdy zagranice
zm niejszyły  się poważnie

ZaTządzpn ia  d ew izo w e  d a ją  się 
już odczuć p ow a żn ie  w  zak res ie  
w y ja z d ó w  zagranicę. W yc ieczk i 
za ran iczn e , o rg a n izo w a n e  p rzez  
biura p od róży , zo s ta ły  p rzeka lku - 
low an e  w ten  sposób, aby  w- ra ­
mach d o zw o lo n e j do w y w o zu  k w o ­
ty  500 zł. pokryte zo s ta ły  koszty  
przejazdu, u trzym a n ia  i inn ych  
świadczeń, ora z , aby  u czestn iko­
w i w y c ie c zk i p ozos ta ła  p ew n a  
kwota n «  n iezb ęd n e  w yd a tk i oso­
biste; w  zw ią zk u  z tem  sk rócony 
został czas trw a n ia  sze regu  p ro ­
jek to w a n y ch  w yc ieczek . M im o

teg o  jedn ak  w ie le  osób p o w s trzy ­
m u je  s ię  od  w y ja zd u  w  obaw ie, 
aby  m e  zn a le źć  s ie  zag ran icą  bez 
p ien ięd zy  i m oż liw o śc i ich  o trzy ­
m ania.

W  tym  s tan ie  r z e c z y  rośn ie  za ­
in te re sow a n ie  w yc iec zk a m i m or- 
sk iem i, k tó ry ch  u czes tn icy  poza 
op łacen iem  k osztów  p rze ja zd u  i 
u trzym an ia  na o k ręc ie  zab rać  
m ogą  ze sobą je s zc ze  kw otę  500 
zł. Jedn ocześn ie  o b se rw u je  s ię  
w zm ożon e za in te re so w a n ie  ru ­
chem tu rys tyczn ym  k ia jo w ym .

10.000 godzin eflr) armji
ofiarowali pracownicy

Polskich Zak ładó w  Optycznych
Po o f ia ro w a n iu  100 k a rab .n ćw  

m aszyn ow ych  d la  W o jsk a  p rzez  
P ra c o w n ik ó w  F a b ry k i K a rab in  i -  
i 50 ty s  g ra n a tó w  ręczn ych  z 
W y tw ó rn i „G r a n a t "  K ie lc e ,  p ra ­
c o w n ic y  P o lsk ich  Zak ładów  
O p tyczn ych  w  W a rs za w ie  p rw z ię -

p ra cy  ponad norm ę w  p rzec ią gu  
r. b. ce lem  w yk on a n ia  sp rzętu  
op tyczn ego  d la  p o trzeb  naszego  
u zb ro jen ia , io ln ic tv .a  i b ron i pan ­
ce rn e j. J ed n ocześn ie  Z a rząd  Z a ­
k ład ów  s o lid a r j żu ją c  s ię z uchwa 
łą  p racow n ików , o f ia r o w u je  cały

l i  u chw ałę  o f ia r o w a n ia  na c e le : n iezbędn y  m a te r ja ł do wykona^ 
G bror.y  P a ń s tw a  10 ty s ięcy  god z  n| n ia  p rzy rzą d ó w ,

P o g j J o s i s i
0 powołan>u p. HGraizeu-skiego

na ko m is arza  robót oubifcznych
A g e n c ja  „ P r e . s "  don ios ła  o 

zamiarach m ia n o w a n ia  p. J ęd rze ­
ja M o ra c zew sk ieg o  na kom isarza  
rob ó t pu b liczn ych  w  P o ls ce .

W ia d o m o ść  ag en c ji w y d a je  się 
b yć  p rzed w czesn a . O ile  w iadom o 
p. M ora czew sk i od  d łu ższego  c za ­
su zapada  na zd row iu  i c zu je  się 
je s zc ze  tak  d a lece  s laby, że  u-

d z ia ł je g o  w  poch od zie  p ie rw s zo ­
m a jo w ym  Z Z Z  doszed ł do skutku 
w  ten  sposób, iż  to w a rzys ze  p a r  
ty j ni p od trzym yw a li na u licy  
w y c ze rp a n eg o  p o lityk a . W ą tp ić  
n a leży , czy  w tych  w aru n kach  
m og łob y  być aktua lne p o w ie rzen ie  
p. M oraczew sk iem u  dog lądu  nad 
p la n o w tm  w yk on yw an iem  p ro g ra ­
mu w ie lk ich  robót.

Zmiany persenaine
we L W 3 W i £

A g e n c ja  P R E S S  don osi ze 
L w o w a :

W  a d m in is tra c y jn e j s łu żb ie  
b ezp ieczeń stw a  w e  L w o w .e  za ­
s z ły  zm ian y  p erson a lne. L s tą p ił  
n a cze ln ik  w yd z ia łu  spo łeczn o  - 
p o lity c zn eg o  w  lw o w sk im  urzę-

m  i,

8.000 turystów
Z w ie d ziła  M ysią W .azę  

w  1935 r.
M a g is t ra t  w  K ru s zw ic y  p ro w a ­

d zi s zc zegó ło w ą  s ta ty s tyk ę  z w ie ­
d za ją cy ch  M ys ią  W ie żę  W  r. z 
z w ie d z iło  ją  8.000 osób, w  te j 
l ic zb ie  d oros łych  4.089, resztę  

s ta n o w iła  m łod z ie ż .

d z ie  w o jew ód zk im , p. K a z im ie rz  
Sam bor. M ie js c e  je g o  z a ja ł b. n* 
c ze ln ik  w y d z ia łu  b ezp ieczeń stw a , 
os ta tn io  s ta ros ta  p o w ia to w y  w 
G om ży, p. M ie c z y s ła w  Syska

R ów n ocześn ie  u stąp ił s ta ros ta  
g ro d zk i w e L w o w ie , p. P ro ta sse - 
w icz. S ta ros tą  g ro d zk im  m ian o­
w a n y  zosta ł s ta ros ta  p o w ia to w y  
w K ie lca ch , p. S ta n is ła w  P orem - 
balsk i.

N a s ta p iła  ró w n ie ż  zm ian a  na 
s tan ow isku  kom endanta  p o lic j i  
p a ń s tw ow e j na m iasto  L w o w . 
N a d k o m isa rz  K o ła c iń sk i zosta ł 
zw o ln io n y  a s tan ow isko  kom en­

danta p o lic j i  w e  L w o w ie  ob e jm u ­
je  nadkom isarz K o za k ie w ic z  z 

P o zn an ia .

w ach , dotycząej-ch  zw ie rzc h n ic t­
w a  nad s iłam i zb ro jn em i o ra z  
p rzyg o to w a n ia  ob ron y  państw a , 
P re zy d e n t R . P . w y d a je  ak ty  u rzę 
dow e, w  fo rm ie  d ekre tów  i za rzą  
dzeń, kture są k on tra sygn ow an e  
b ą d ź  p rzez  m in is tra  S p raw  W o j­
skow ych , bądź p rz e z  p rem je ra  i 
m in is tra  S p raw  W o jsk o w ych .

A r t .  3 s tw ie rd za , iż  P re zy d e n t 
R . P . ja k o  zw ie rzch n ik  s ił ZDroj- 
nych  ok reś la  sposób od b yw an ia  
s łu żby  w o jsk o w e j i p od s taw ow e  
ob ow ią zk i i p ra w a  żo łn ie rzy , w y - 
d a je  p rzep is y  d yscyp lin a rn e  i 
p rzep is y  o p oc ią gan iu  żo łn ie rzy  
do o d p ow ied z ia ln ośc i h on orow e j, 
u sta la  p o r ty  i p rzys ta n ie  w o jen n e  
oraz ob sza ry  w a ro w n e  i r e jo n y  u 
m ocn ione, n a da je  żo łn ie rzo m  stop 
n ie  o fic e rsk ie .^ m  m u je  i  zw a ln ia  
na w n iosek  m in is tra  S p raw  W o j­
skow ych , u zgod n ion y  z  G en e ra l­
nym  In spek to rem  S ił Z b ro jn ych  
p od sek re ta rzy  stanu w  M . S. 
W o jsk ., in sp ek to rów  a rm ji, gen e- 
la łó w  do prac, s z e fa  Sztabu  G łów­
nego , g en e ra łó w  in spekcjon u ją - 
cych  o ra z  d ow ód ców  d y w izy j, d o ­
w ódców  rów n orzęd n ych  i w y ż ­
szych , w re s z c ie  n a da je  o rd e ry  i 
od zn aczen ia  w o jsk ow e.

A r t .  i  i 5 d o tyczą  s tan ow iska  
G en era ln ego  In sp ek to ra  S ił Z b ró j 
nych, k tó ry  je s t  gen era łem  p rzew i 
d zian ym  na n a cze ln ego  w odza . Do 
zakresu  p rac  G en era ln ego  Inspck  
tora  S ił Z b ro jn ych  n a leży  n adaw a  
n ie  w ła ś c iw e g 0 k ierunku pracom  
nad ob ron ą  państw a i p rz j go tow a  
n iem  s ił zb ro jn y ch  na w ypadek  
k on flik tu  zb ro jn ego , a w  szczegó ł 
ności staw lan ie  rzą d o w i postu ia - 
ló w  w  d z ied z in ie  ob ron y  państw a, 
p rz y g o to w a n ie  p lan ó w  o p e ra c y j­
nych  i m o b iliza cy jn y ch , daw an ie  
d y rek tyw  m in is tro w i S p ra w  W o j-  
i now ych  w zak res ie  je g o  prac, 
zw ią za n ych  z p rzyg o to w a n iem  sit 
zb ro jn y ch  do zadań w o jen n ych , 
k on tro la  w  d z ied z in ie  w yszk o le ­

n ia , sp raw n ośc i b o jo w e j i p rz y g o ­
to w a n ia  w o jen n eg o  s ił zb ro jn ych  
o ra z  s ta w ia n ie  m in is tro w i S praw  
W o jsk o w ych  w ią żą cych  p ostu la ­
tów  co do obsady s tan ow isk  in ­
sp ek to rów  a rm ji, g en e ra łó w  do 
prac, s z e fa  Sztabu  G łów n ego , g e ­
n era łów  in sp ek c jo n u ją cych , tu ­
d z ie ż  w szys tk ich  d ow ód ców  od do 
w ódcy  pułku w z w jż .

G enera lnem u  In sp ek to ro w i S ił 
Z b ro jn ych  p o d le ga ją  i są je g o  or 
gan am i p ra c y : G en era ln y  In spek ­
to ra t S ił Z b ro jn ych  z in sp ek to ra ­
m i a rm ji, g en e ra ła m i do prac, biu 
rem  in sp ek c ji i g en e ra ła m i inspek  
e jon u ją cym i, w  zak res ie  ich  p ra ­
cy in sp ek cy jn e j, o ra z  S ztab  G łów ­
ny z s ze fem  Sztabu  G łów n ego  na 
czele.

A r t .  0, 7 i 8 d o ty czą  s tan ow iska  
m in is tra  S p raw  W o jsk o w ych , k tó­
ry  d ow od zi b ezp ośred n io  i dyspo­
nu je  w  czas ie  poko ju  s ila m i zb ró j 
nem i, p rz y g o to w u je  je  do zadafi 
w o jen n ych , k ie ru je  ich  ad m in is tra  
c ją  i sp raw am i p erson a ln em i, r e ­
p re zen tu je  w  rzą d z ie  sp ra w y  o- 
b ro n y  państw a , o ra z  w ed łu g  d y ­
rek ty w  G en era ln p ge  In sp ek to ra  
S il Z b ro jn ych , r e fe ru je  je g o  w n i d 
ski. P o za tem  do m in is tra  Spraw  
W o jsk , n a leżą  w sze lk ie  p ra w a  - o 
bow ią zk i, w yn ik a ją ce  z je g o  ro li 
j  tko cz łon ka  rządu . S tosow n ie  do 
p os tu la tów  G en era ln ego  In sp ek to ­
ra  S ił Z b ro jn ych , m in is te r  S praw  
W o jsk , s ta w ia  w n iosk i P re zy d e n ­
to w i R. P . co do obsady stan ow isk  
in sp ek to rów  a rm ji, g en e ra łó w  do 
p ra cy  p rz y  G en era ln ym  In sp ek to ­
ra c ie  S ił Z b ro jn ych , s z e fa  Sztabu 
G łów n ego , p od sek re ta rzy  stanu w  
M . S. W o jsk ., d ow ód ców  d yw izy j, 
ró w n o rzęd n ych  i w yższych , obsa­

dza stan ow iska  d ow ód ców  pułku, 
dow ód ców  p ie ch o ty  d .vw izy jn e j o- 
ra z rów n orzędn ych . M in is te r  
Spr. W o jsk , m ia n u je  i zw a ln ia  ze 
s tan ow isk  n ie o b ję ty ch  pow yższem  
w y lic zen iem

A r t .  9 —  14 do tyczą  u s tan ow ie ­
n ia  Komitetu Obrony Rzeczypo­
spolitej, do k tó rego  zakresu  dzia 
łan ia  n a le ż y : ro zp a try w a n ie  za­
gadn ień , dotyczących  ob ron y  pań ­
s tw a  i u s ta la n ie  w te j d z ied z in ie  
w y ty czn ych  dla rządu , koo rd yn o ­
w a n ie  p rac, p rz y g o to w u ją c y c h  o- 
bronę p ań stw a . Komitet Obrony 
Rzplitej działa pod przewodnich 
wvm Prezydenta R P., którego za 
stępcą jest Generalny Inspektor 
Sił Zbrojnych W  skład kom itetu  
w ch odzą  poza tem  jak o  s ta li c z ł on- 
k o w ie : p rezes  R aay  M in is tró w , 
m in is tro w ie  S p raw  W ew n ., Sp r 
Zagr!, S p ra w  W o jsk ., Skarbu, P rz e  
m yslu  i H an d lu  o ra z  bez p ra w a  
g lo so w a n ia  s z e f  Sztabu G łów n ego ,

ZA G RZEW A W  MINUTĘ  
M A ŁE ILOŚCI W O DY DO  
GOLENIA LUB DO PŁÓ- 

K A N IA  UST

s z e f ac im in is trac ji a rm ji i za s tęp ­
ca s ze fa  Sztabu  G łów n ego . P r z e ­
w o d n ic zą cy  m oże  w  ra z ie  p o trze ­
by  p ow o łać  do udzia łu  w  p racach  
K om ite tu  O b ro n y  R zp lite j inn ych  
m in is trów  z p ra w am i człon ków  
s ta łych , o ra z  inn e osoby-, w ed łu g  
sw ego  uznan ia , bez p ra w a  g ło so ­
w an ia .

P o s ied zen ia  K o m ite tu  O brony 
R zp lite j zw o łu je  P re zy d e n t R . P . 
w ed łu g  sw ego  uznan ia  lub na 
w n iosek  G en era ln ego  In sp ek to ra  
S ił Z b ro jn ych  O rgan em  p rz y g o to ­
w u jącym , o p ra c o w u ją c ;™  i p rz e ­
p ro w a d za ją cym  d ecy z je  K om u e tu  
ODrony R z p lite j je s t  s e k re ta r ia t  
tego  k om ite tu  p rzy  G en era ln ym  
In sp ek to rze  S ił ZD rojnj-ch. k tó re ­
go  k ie ro w n ik iem  je s t  za s tęp ca  sze 
fa  Sztabu  G łów n ego . N a  żąd an ie  
G en e ra ln ego  In sp ek to ra  S ił Z b ró j 
nych , sk ie r °w a n e  do p oszczegó l 
nych  m in is trów , od p ow ied n i d y ­
rek to rz y  d epa rta m en tóv ' w sp ó ł­
p ra cu ją  z  sek re ta r ia tem  K o m ite ­
tu O b ro n y  R z p lite j.  Z r a n ie n ia  
p rzew o d n ic zą cego  K om m etu  O bro  
n y  R  P., s ek re ta r ja t  K om ite tu  śle 
d z i w yk on yw a n ie  u ch w a l p rzez  po 
szczegó ln e  d z .a łv  a d m in is tra c ji 
p ań stw ow e j.

D ek re t w ch od zi w  ży c ie  z dniem  
og łoszen ia , a jed n ocześn ie  tra cą  
m oc ob o w ią zu ją cą  rozD orzadzen ie  
P re zy d e n ta  R . P  z 6 s ie rp n ia  1926 
r. o  w yd aw an iu  o ek re tó w  w  za k ie  
s ie  n a jw y żs z eg o  zw ie rzch n ic tw a  
s ił zb ro jn y ch  państw a , d ek re t P re  
zyd en ia  R . P . z G s ie rp n ia  192G r. o 
sp raw ow an iu  d ow ód ztw a  nad siła  
m zb ro jn em i w  czas ie  pokoju  i o 
ustan ow ien iu  G en era ln ego  In sp ek  
to ra  S il Z b ro jn ych  i ro zp o rzą d ze ­
n ie  P re z j'd e n ta  R . P  z 25 p a ź­
d z ie rn ik a  1026 r. o u tw orzen iu  ICo 
m ite tu  O b ron y  Pań stw a .

m u? W stępem  do krw aw rego  p rze ­
w rotu , krok iem  ku u trac ie  n iepo­
d leg ło śc i p ań s tw ow e j, tak  c iężko  
w jw va lczonej.

„Zwycięski przew rót kumunistycz- 
ny pociągnąłby za sobą automatycz­
nie albo przyłączenie Polski do so-

Najkorzystniejsze żródio zakupu

HEBR/ITY, KAWY, KAKAO
Na miejscu palarnia. T
Własny import herbaty • »  t u L

M a r s z a łk o w s k a  3C I M a z o w ie c k a  5

Czy pracownikowi wolno pracować
podczes Korzystania z urlopu?

W o b ec  zb liż a ją c e g o  s ię okresu 
u r lo p o w ego  n a le ży  p rz j pom nieć, 
że  w ed łu g  art. 3 u s taw y  o u r lo ­
pach, p ra co w n ik  tra c i p ra w o  do 
o trzym a n ia  w y n a g ro d zen ia  za 
czas u rlopu , o ile  w  czas ie  u r lo ­
pu b ęd z ie  za rob k ow a ł w  innem  
p rzed s ięb io rs tw ie .

W e d łu g  o rzec zen ia  Sądu N a j 
w j-ższego . za rob k ow an ie  w  czasie  
u rlopu  w e  w łasnem  p rzed s ięb io r ­
s tw ie  n ie  podpada pod  ten  p rze ­
p is  i p ra co w n ik  n ie  tra c i p ra w a  
do u zyskan ia  od pracodawcy- w y ­
n a grod zen ia  za u rlop

Wstęp na targowisko- 1  zł. 20 gr.
Usobiiwe praktyki Brześcia nad Bugiem

O rg a n iza c je  ro 'n ic z e  o trzym a ły  
don ies ien ie , i i  za rząd  m ie jsk i w  
B rześc iu  nad B u g iem  w  sw o is ty  
sposób p o tra k to w a ł ro zp o rzą d ze ­
n ie  rządow e, nakazu jące  zn ie s ie ­
n ie  o p ła t ta rg o w isk o w ych . W  
m yśl za rząd zen ia  rzą d o w ego  o p ła ­
ty  ta rg o w isk o w e  w  B rześc iu  zo ­
s ta ły  zn ies ion e , a ie rów n ocześn ie  
zarząd  m iasta  za p ro w a d z ił k a rty

w stępu  na ta rg ow isk o  w  cen ie  1 
zł. 2G g r.

W  tym  sam vm  czas ie  p om ys ło ­
w y  za rzą d  m iejsk i w  B rześc iu  
nad B u giem  zn iży ł cen y  b ile tó w  
ao m ie jsk iego  k ina na m axim um  
bO g roszy . B ile t  do k ina s ta ł się 
tań szy, n iż  k arta  w stępu  na ta r ­
gow isko .

Nowa Kasa Bezprocentowa
powstała na Pomorzu

W  T u ch o li odby ło  s ię  zeb ran ia  S agan ow sk i, żyw o  in te re su ją c  s ię
ob yw ate lsK ie , na k tórem  u ch w a­
lon o za ło żen ie  T o w a rzy s tw a  K a ­
sy B ezp rocen tow ych  P o ży c zek  na 
m iasto  i p o w ia t T u ch o lę . W  ze ­
b ran iu  w z ię li  u d z ia ł; zas tępca  
s ta ro s ty  B ied rzyń sk i i b u rm is trz

szybk iem  u ru chom ien iem  tej tak 
p o trzeb n e j p la ców k i.

W y b ra n o  za rząd  o ra z  k om is je  
rew iz y jn ą , k tó re  w  n a jb liższym  
cza s ie  p rz y s tą p ią  do u ruchom ie­

n ia  kasy.

P f ł c f p ó ś t i i
Soi m o l o f e  m

wieckiej Rosji, albo zbrojną inter­
wencję Niemiec, które nie pozwoliły­
by na to, aby pod ich bokiem, w naj- 
bliższem sąsiedztwie tworzyło się 
■państwo komunistyczne. Komumści 
nie ukrywają zresztą, że dążą do 
przyłączenia sowieckiej Polski do so­
wieckiej Rosji. Pakt nieagresji z 
nimi, w interesie „mezaostrzania st© 
sunków w rucha robotniczym" jesr, 
przeto umową o zawieszenie broni 
ze zdrajcami kraju, z wrogami jego 
niepodległości, z obcą agenturą, przy 
gotowującą zniszczenie kraju i  wro­
gi najazd.

Do tego doprowadza poiskich so­
cjalistów kiezown.ctwo żydowskie i 
zaciekła nienawiść do nacjonalizmu. 
Sytuacja staje sie z każdym dniem 
noważniejsza. Nadchodzi czas decy­
dujących rozstrzygnięć. Obóz Na-o- 
dowy staje do bezwzględnej walki z 
temi zamierzeniami. Staje w obro­
nie odwiecznych podstaw bytu na-o- 
dowegc i bezpieczeństwa kraju".

M Ł O D Z IE Ż  Z  C E N Z U S E M

„C z a s " ,  p o ru sza ją c  sp raw ę  za ­
tru d n ien ia  m ło d z ie ży  z  w yższem  
w yk szta łcen iem , p od a je  dane, do ­
ty czące  stanu ilo ś c io w eg o  abso l­
w en tów  szkół w y żs zy ch  w  P o ls c e  
w  ok res ie  popzzfcdu iego p ię tn a s to ­
lec ia .

„A  więc liczDa ogólna absoiwen» 
tów za pierwsze 15 lat niepodległo­
ści wynosi ca 60 tysięcy. Z niej na 
absolwentów prawa i nauk polit. 
przypada do 16 tysięcy, t. j. 30 proc., 
filozofji powyżej 12 tysięcy, t. j. 20 
procent, medycyny i aentystyki 
8.500, t. j. 17 proc., techniki 6000, 
t. j. 10 pro:., romictwa 3.500, t. j. 6 
proc., handlu I -60O, a więc zahdwie 
3 proc Poniżej tysiąca przypada na 
teologję i sztuki piękne. Ogólna licz­
ba studjujących wynosi jbecnie 49 
tysięcy. W  *em na prawie 15.000 
(żyaów 3000) na filozo fji 12 tys., 
medycynie przeszło 5 tys., techmce 
przeszło 7 tys., handlu około 3 tys., 
weterynarji 900, teołogji 3 tys., w-e- 
teryna-ji 900, teołogji tysiąc,' sztuk 
pięknych 600. Roczny konty lgent 
absolwentów przekracza obecnie 
6400. W  czasie studjów odpaua oko­
ło 50 proc. zapisanych, lecz według 
opinji profesorów, proporcja kończą­
cych staje się coraz lepsza. Bardzo 
poważnie przedstawi? się udział ko™ 
.biet, gdyż wynos: 28 proc. uczącej 
się młodzieży. Połowa kobiet stu- 
djuje na wydziale filozoficznym".

N ie w ą tp liw ie  p ew n a  nadproduu  
c ja  in te lig e n c ji z w yższ em w y ­
k szta łcen iem  is tn ie je . W  rzeczyw d 
s tośc i n ie  je s t  ona zbyd w ie lk a . 
W  k ra ju , w  k tóry™  p ro cesy  gośpo 
aaruze r o z w ija ją  s ię  p ow o li, w  
k tórym  p an u je  tak  w ie lk ie  w y c z e r  
pan ie , b ęd z ie  zaw sze  za w ie lu  n ie ­
ty lk o  rob otn ik ów , rzem ieśln ików ^ 
ch łopów , a le i in teH gen tów . D z i­
s ie js za  „n a d p ro d u k c ja  in te lig e n ­
c j i "  ma ch a ra k te r  k o r ju n k tu ra l-  
ny. Z iem i s tron am i dop iyw u  m ło ­
d z ie ży  do szkół w y żs zy ch  je s t  zb y t 
m ały  u dzia ł m ło d z ie ży  w ie js k ie j i 
r o b o tn ic ze j, p rzy  n iep ro p o rc jo n a l 
nym  u d z ia le  żydówT, w y ra ża ją c y m  
się n aprzyk ład  na prawdę 20 p ro ­
cen tam i !

KONFLIKT IMPERJ A LN Y

„G a ze ta  P o ls k a " ,  w  sw e j kore*- 
spon den c ji lon d yń sk ie j, za jm u je  
s ię  o d p o w iea z ią  na p y tan ie , „k to  
w in ie n ? "  pow-stam a k ło p o t liw e j 
sy tu a c ji, w  ja k ie j  zn a la z ła  s ię  A n  
g 'ja  : L ig a  w  następstw de z w y c ię ­
sk iego  d ia  W ło ch  ro zs tr zy g n ię c ia  
sp ra w y  ab syń sk ie j. J edn i osk a r­
ża ją  L ig ę ,  in n i tych , k tó ry ch  rę 
ku b y ła  ona n a rzęd ziem , n ieu d o l­
n ie  u żytem  S n ory  na ten  tem a t 
n ie  zm ie n ia ją  zasad n iczych  fa k ­
tó w :

„Wojna skończyła się. Anglja ni* 
Dędzie się bić o niepodległość Ab i­
synji. Wprawdzie „sankcjoniści" tu­
tejsi nie dają za wygr»nę i w  dal­
szym ciągu domagają się kary na 
zwycięskiego napastnika, aie ich mo­
wy i rezolucje mają już dziś na ce­
lu tylko uspokojenie własnego su­
mienia, bo odwołanie sankcją jest 
conajwyżej kwestją kilku tygodni".

N egu s  s tra c ił A b is y n ję  —  a le 
A n g l ja  n a d w ą tliła  sw ó j p res tiż , 
w śród  lu d ów  b ia łych  i k o lo ro ­
w ych , a k o n flik t  W . B ry ta n ja  —  
I t a l ja  n ie  je s t  zakończon y. .W ło­
chy  s zyk u ją  potężn ą  flo tę ,  chcąc 
d om in ow ać  nad m orzem  Śródziem  
nem, m ilita rr .em i k leszczam i obej 
m ą p os iad ło śc i b ry ty js k ie  w  A f r y ­
ce i d ro gę  ku A z j i .  W o jn a  o A b i­
s yn ję  skończy ła  się... a le  k o n flik t  
im p e r ja ln y  dwu p o tęg  je s t  dop ie. 
ro  u początku .


